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Marching song by 2nd Lieutenant Henryk Cygielski  
 
Rejon zakwaterowania pokryty był starymi glinianymi 
murami, niszczonymi przez deszcze i słońce. Była to 
pozostałością znaczniejszej osady uzbeckiej zrównanej z ziemią 
przez Budionnego w 1934 r.  Żołnierze batalionu niwelowali 
nierówny teren dosłownie własnymi rękami. Otoczenie i 
okolica stają się natchnieniem przy komponowaniu słów 
ulubionej piosenki, którą batalion śpiewał ciągle na 
ćwiczeniach. Jej autorem był ppor. Cygielski:  
 

The area where we were based was covered with old clay 
walls, eroded by rain and sun. It was the remnant of a larger 
Uzbek settlement razed to the ground by Budyonny in 1934. 
The soldiers of the battalion leveled the uneven terrain literally 
with their bare hands. The surrounding area became the 
inspiration for composing the words of this favorite song. The 
battalion always sang it on manoeuvres. Its author was 2nd 
Lieutenant Cygielski: 

 

 

 



Nad uzbeckie baszty, mur obronny  

Dziś dźwignięty sztandar nasz łopocze. 

Wieści światu, że nasz duch niezłomny,  

Że się ziszczą nasze sny prorocze.  

 

A nad Wisłą, Wartą i nad Sanem  

Naród groźnie swe pięści zaciska: 

Drżyj najeźdźco, wiedz żeś nie jest panem,  

Wiedz, że chwila wolności jest bliska.  

Przyjdą nasi żołnierze, mściciele,  

 

Prowadźże ich zwycięstwa aniele,  

Z Uzbekistanu podniebnym szlakiem  

W mury Warszawy, Lwowa i Wilna. 

My polecimy podniebnym szlakiem  

I Polska nasza znów będzie silna! 

Marsz — marsz — marsz. 

 



Above the Uzbek towers, defensive wall 

Today our banner is flying. 

Announcing to the world that our spirit is indomitable, 

that our prophetic dreams will come true. 

 

And by the Vistula, Warta and San rivers, 

the nation clenches its fists in anger: 

Tremble, invader, know that you are not the master,  

know that the moment of freedom is near. 

Our soldiers, avengers will come, 

 

Lead them to victory, oh angel, 

From Uzbekistan, along the heavenly trail  

To the walls of Warsaw, Lwów and Wilno.  

We will fly the heavenly trail and  

our Poland will be strong again!  

March - march - march. 
 


